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Przegląd artykułów.
Wiadomości krajowe: Z e  L w ow a : Powszechna 

wystawa wyrobów przetnysłowości w Wiednia. 
—  C z e c h y : Rozruchy robotników fabrycz­
nych ponawiają sif.

Wiadomości zagraniczne: H ia z p a n ija : Przy­
gotowania wojenne przeciw Państwu maro­
kańskiemu. —  Wystąpienie margrabiego Vi- 
luma z gabinetu.

A n g li ja :  Sprawa 0 ’Connella przed izbą pa- 
rów. —  Zawiązanie się w Londynie rTowa­
rzystwa irlandzkiego.* —  Modlitwa za Irlan- 
dyję i 0 ’Connella. —  Wysłanie eskadry wo­
jennej na wybrzeża marokańskie.

F r a n c y ja :  Czynności izby deputowanych. —  
Nowy dzieńuik pod tytułem: tRejencyja.* —  
Wyrok królewskiego sądu sprawiedliwości na 
członków rady dyscyplinarnej stanu adwoka­
tów. ---

Sawiny.
Wiadomości handlowe i przemysłowe: O tego­

rocznych kontraktach lwowskich. —  Z Bo­
chni. —  Z Ołomuńca. —  Z  Pesztu. —  Z  Gdań­
ska. —  Z  Londynu.

WIADOMOŚCI KRAJOWE.
Z e  L w ow a  d n ia  13. l i p c a  1844

Aby przyszłą p o w s z e c h n a  w y sta w ę  wv- 
rń b ó  w p r z e m y s ło w o , 'c i  w Wiedniu*); sto­
sownie do zy czeń . interesu industryi ojczystej 
ile możności w odpowiedni sboiAK : A
do skutku , i potrzebne w tej m ie rL T o d k i 
pod centralną, obszernemi pełnomocnictwami 
zaopatrzoną przewodnią przy,pie8Iyd  ̂ 20gtal

*> Okólnik c. k. Rządu krajowego tyczący sie tdi no- 
wszechnej wystawy wyrobow przemy,łQW0ŚCJi dla 
całej Monarchii, wraz * wydań ćmi w tćj mje„ e 

. “ m‘e« Ci!0ny i e«  wobudwóch tę-
^ a c h  yy.Dzieńmku Urzędowym,, dzisiejszej n « i l j

Jego c. k. Mość spowodowany znieść najwyż­
szym listem gabinetowym z dnia 8. czerVvca b. r. 
istniejący dotychczas komitet rządowy, i w po­
wyższym celu wyznaczył osobną n a d w o r n ą  
k o m is y ję  pod przewodnią prezydenta c. k. 
pawszechnćj kamery nadwornej wraz z prawem 
mianowania zastępstwa i poruczenia mu zakre­
su działania powszechnej kamery nadwornej.

Pomieniona komisyja nadworna stosownie do 
najwyższego rozkazu będzie złozona z człon­
ków połączonej nadwornej kancelaryi^, powsze­
chnej nadwornej kamery, rządu nizszej Austryj, 
tudzież z wielu znakomitych uczonych techni­
ków i osób przemysłowych.

Nakoniec co sif tyczy zakresu, rodzaju i 
kierunku je j działaloości, raczył Najjaśniejszy 
Pan w powyżej wymienionym najwyższym li­
ście gabinetowym prezydentowi c. k. powsze­
chnej kamery ^adwornej dań potrzebne roa- 
porządzenie.

Czechy.
Pratgska Gazeta z dnia l4go lipca doaosi: 

.Nieszczęsne omamienie, które niedawno spo­
wodowało drukarzy kotonów do zniszczenia 
w naszej stolicy maszyn zwanych Perotin, stało 
się pobudką także w okolicy Liberkn (Reichen- 
berg) do smntDych scen zaciekłości. Zebrana 
zgraja częścią robotników fabrycznych, częścią 
zostających bez roboty lab też uchylających się 
od niej, zburzyła w czterech fabrykach znaczną 
ilość maszyn i warsztatów tkackich. Po poła. 
dniu chciała cała ta zgraja udać się przez mia­
sto Liberk do poblizkiej fabryki p. L ie b ig ,  
i podobnież ją zburzyć. Wszelako sześćdziesię­
ciu ludzi umundurowanego korpusu strzelców 
miasta Liberk, pod dowództwem pana R ara- 
s e k , majora tegoż korpusu, i pana S c h u r e r  
de W a ld h  e im , podkomisarza straży finan­
sowej, stanęło na moście Rosenthala , i nie 
dawało tym, kijami i kosturami uzbrojonym 
buntownikom przez most sio przeprawić. Gdy 
jednakże zgraja chciała się przedrzeć przemo-
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« « ,  korpus strzelców, do którego przyłączyła 
się także znaczna liczka mieszczan, odparł 
buntowników i rozprószył kolbami i pałaszami. 
Przez ten odważny i wszelkiej pochwały godny 
postępek , odwrócili Libereccy strzelcy od po- 
Łlizkich fabryk, a może nawet i od samego 
zniasta Liberek dalsze nieszczęście. A gdy za 
pośpiesznem ściągnieniem wojska , zapobieżo- 
no dalszemu zaburzeniu spokojności publicz­
nej , zajęły się publiczne władze ścislem roz­
poznaniem popełnionych excesów i skazaniem 
winowajców na karę. Zresztą robotnicy fabry. 
Czni wstąpili zaraz znowu do roboty*

Dnia 8. b. m. przyległa okolica tej stolicy 
łtyła niestety znowu widownią ltary-godnego 
rozruchu, który z poprzednim rozruchem mię­
dzy drukarzami kolonów nie miał żadnej bez- 

ośredniej styczności. Robotnicy, a loo powię- 
szej części mularze przy krajowej, zelaznej 

kolei w pobliżu Pragi, namówieni przez kilku 
złośliwych buntowników, porzucili nagle ro_ 
Lolę i skupili się razem. Wysłany natychmiast 
do nich polityczny komisarz obwodowy, n|y. 
wał nadaremnie przez kilka godzin wszelkich 
sposobów, aby tych wzburzonych ludzi do 
spokojności i przedłożenia mniotct^ych swych 
zażaleń w prawnej drodze nnkłon’ c* Głucha 
na wszelkie przedstawienia i napominania tłu­
szcza, między którą także wielu pijanych aię 
znajdowało, zaopatrzona w drągi i kostury ru­
szyła doliną karolińską w pochód ku miastu, 
W zamiarze popełnienia bezprawiów. Przybyw­
szy przed bramę Spittel, zastała tam rozsta­
wiony oddział żołnierzy. Powtórne wezwanie 
do spokojności i rozejścia się spełzło bez skut­
k u , i owszem tnmnltuańci, do których się tak­
że przyłączyło liczne pospólstwo , zaczęli lżyó 
i po nieprzyjacielska postępować z żołnierza­
m i , z których kilku kamieniami skaleczyli.

W  takim składzie rzeczy musiało wojsko u- 
iy ć  broni, i nastąpił rozlew krwi, jako smut­
ny i konieczny skutek zbrodniczego powstania 
przeciw ustawie i publicznemu porządkowi. 
Poczem rozprószyli się burzyciele pok oju , 
których teraz ściga karzące ramię sprawiedli­
wości. Robotnicy przy kolei żelaznej rzucili 
si§ natychmiast znowu do swego zatrudnienia.

Oby zawarta w tym wypadku ważna nauka 
była dla wszystkich nieżyczliwych i lekko­
myślnych osób przestrogą.*

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.
S l i s z p a n l j a .

Dzieńnik madrycki Ueraldo zawiera wiado­
mości z Barcelony- Takowe donoszą, że Ce­

sarz marokański odmówił Hiszpanii wszelkiego 
rodzaju zadosyc-uczynienia , i że nie przyjął 
ofiarowanego przez gubernatora Gibraltaru po­
średnictwa Anglii. W  odpowiedzi na hiszpań­
skie ultimatum wyrażono sio tak: sBardzo wspa­
niały i najwielmozniejszy Cesarz, ulubieniec 
Boga Cel guerido de Dios), niezwyciężony, skarb 
wszelkiej mądrości, nigdy się mylić nie może, 
ani tez może być zmuszonym do uznania ja- 
kowegokolwieltbądź zobowiązania, choćby ta­
kowe nawet od jego przodków pochodziło.* 
Dokument ton fchnący zaślepionym fanatyz­
mem wyjdzie zapewne za kilka dni na widok 
publiczny w Gaceta. Teraz sądzą powszechnie, 
ze Hiszpanija, Francyja, Danija i Szwecyja 
przedsięweziną obopólne środki przeciw pań­
stwu marokańskiemu, gdyż te ostatnie pań­
stwa odprawiono z takimże samym fanatyzmem 
jak Ifiszpaniję, i zdaje się, że tylko z Fran- 
cyją nieco z większym uwzględnieniem postą­
piono. Rada ministeryjałna wydała z tego po­
wodu okólnik do konzularnych ajentów hisz­
pańskich , podług którego c iż , jeżeli Cesarz 
marokański w przeciągu czternastu dui do za-* 
dość-czyniącej odpowiedzi się nio skloui, mają 
niezwłocznie zerwać wszelkie związki z pań­
stwem marokańskiem i udać sio na granicę 
hiszpańską. Tymczasem A n g li jn  rozkazała swe­
mu W Malcie zn a jd u ją ce m u  się admirałowi
aby sio udał do Cesarza marokańskiego i pró­
bował, czy z swńmi propozycyjami nie będzie 
szczęśliwszym, niż jenerał W ils o n .

Przygotowaniem do wojny z państwem ma- 
rokańskiem zaczęto się teraz z sprężystością 
zajmować. W  zbrojowniach Kadyxu przygoto­
wują znaczną ilość dział, załoga Ceuty otrzy­
mała liczne posiłki, zaczęto także naprawiać 
fortyfikacyje tegoż miaBta, a kilka pułków pie­
choty i konnicy otrzymało rozkaz , częścią z Ma­
drytu, częścią z Barcelony wyruszyć ku anda­
luzyjskim portom , z kąd później do Afryki 
odejdą.

Z  Paryża dn ia  10, l ip c a .  Wystąpienie 
margrabiego Y ilu m a  z gabinetu, które dnia 
1. b. m. potwierdziła Królowa , nabawiło w Bar­
celonie, jak się zdaje, nie mało osób żywej 
oiespokojności. Namiętna część partyi konser­
wacyjnej sądzi, że środki, które tenio mini­
ster przedsięwziąć doradzał, na wszelki sposób 
wcześniej lub późnićj przedsięwziąć wypadnie 
i że takowe nie bez niebezpieczeństwa dla 
sprawy tronu i towarzyskiego porządku odwle­
czono. Jak rzad teraz myśli i co zamierza, 
dowiemy się wkrótce programu, który przed 
rozwiązaniem dotychczasowych a zwołaniem 
nowych kortezów wydać zamyśla. Spodzićwa-
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my się, ze to publiczne ogłoszenie zasad przy­
szłej polityki rządowej uchyli choć poniekąd 
zawsze jeszcze panującą obawę , i zazegna przy­
najmniej na dal tego buntowniczego ducha, 
który sie ostatniemi czasy w Murcyi, w Ser- 
rania de*la Ronda, Galicyi i na innych miej­
scach znowu pojawiać zaczą •

W ielka Brjtanija I Irlandyja.
Z  L o n d y n u  d n i a  8. l ip c a . Gdy pan 

P e a c o c k  na posiedzeniu parów sądu kasa­
cyjnego dnia 5. lipca skończył swoje mowę na 
korzyść D a n i e l a  O C o n n e i l a ,  zabrał głos 
pan H i 11 w obronie panów S t e e l e  i B a r -  
r o t ,  i stosownie do umowy z rzecznikami, wy­
świecił bardzo obszernie nieporządek , uchybie­
nie i dowolność, które przy ułożeniu listy przy- 
sifgłych , przy wykluczeniu katolickich przy­
sięgłych i t. d. ze strony korony w procesie 
stanu popełniono. Pan H i 11 mówił przez 
cały ciąg dalszego posiedzenia.

Na posiedzeniu dnia 6go lipca , na którem 
się z początku tylko dwóch a nawet później 
bardzo mało parów znajdowało, zakończył pan 
H i l l  aż po upływie kilku godzin swoje mowę 
w sprawie przysięgłych. Po nim zaczął mówić 
pan K e l l y  na korzyść panów J. O. O ’ C o n ­
n e i l a  , pana R a y i doktora G r a y. Utrzy­
mywał on: że oskarżonych, którzy tylko o j e ­
d n o  p r z e s tę p stw o  obwinieni byli , sad przy— 
Biegłych uznał o trzy przestępstwa winnymi, 
i na fundamencie tego zdania przysięgłych, ska­
zał sąd sprawiedliwości obzałowanych na kare. 
Najwyższy sędzia uznał właśnie istnienie tro­
jakich spisków za udowodnione , stosownie do 
tego wyrzekł sąd przysięgłych swe zdanie, po­
czerń sąd sprawiedliwości na tera niesłusznym 
przypuszczeniu oparł swój wyrok. Lord kauc- 
lerz uczynił uwagę , ze tu nie idzie o karę , 
lecz tylko o dokładne wykazanie popełnionego 
uchybienia w tym rodzaju, izby ztąd wyniknęło 
koniecznie obalenie wyroku; na którejkolwiek 
stronie to uchybienie się wydarzyło, jest w tym 
względzie wszystko jedno. pan K e l l y  po­
wtórzył , ze  obzałowanych uznano za winnych 
daleko większej liczby przestępstw, niż jest ta, 
o która obwinieni byli; zamiast o jeden spisek 
uznał ich sąd przysięgłych o trzy spiski win­
nymi; a to jest rzeczą dostateczną do obalenia 
wydanego wyroku. Pan K e l l y  przeszedł był 
dopiero do połowy swej mowy, gdy j 0ż posie­
dzenie się zakończyło-

Na posiedzeniu p a r ó w  sądu kasacyjnego 
dnia 8. ]|pCa t na którem tylko czterech pa- 
r°w się znajdowało, ciągnął pan K e l l y  mowę 
swą dalej } j 8tarał się okazać wiele punktów

w oskarżeniu jako bezzasadnych , a ztąd wy­
prowadzał nieważność wydanego wyroku. Pan 
Ii e 1 1 y mówił jeszcze ciągle przy odejściu 
poczty.

W i z b i e  n i ż s z e j  odbywały się przez trzy 
dni w dziennym porządku obrady nad klauzu­
lami b i l u  w c e l u  p o l e p s z e n i a  u s t a ­
w y  o u b o g i c h  QPoov - IjUIO -  AzmnendmenC— 
Bill.)

Dziennik Morning-Herald donosi: pObecnie
jest dwunastu byłych lordów namiestników Ir- 
landyi przy życiu, i wszyscy bez wyjątku , jak 
sądzimy, kazali rozpieczętowywać listy. Za mi- 
nisteryjum M e l b o u r n e  rozpieczętowywano 
wszystkie listy O’ C o n n e i l a .  Pan G u i z o t  
oświadczył niedawno w izbie , ze podług ustaw 
francuzkich tajemnica listowa była ciągle nie­
naruszoną. My sądzimy, £e pan G u i z o t ,  
co się tyczy swojćj osoby mówi prawdę , to 
znaczy , że on sam nigdy listów rozpieczęto­
wywać nie kazał, ale zaprzeczamy stanowczo 
tem u, aby inni ministrowie tak sumiennymi 
by li; gdyż możemy udowodnić, ze za admini- 
stracyi p a o a T h i e r s a ,  a to w ciągu miesiąca, 
który nastąpi^ po ratyfikacji rewolucyi lip co­
wej , angielskie listy na francuzkich pocztach 
nie po s to , ale po tysiącu rozpieczętowywano.

W Londynie w hotelu wolnych mularzy od­
byli dnia 7. lipca w wieczór szlachta tudzież 
inni znakomici m ężowie, zostający zlrlandyją 
w ścisłym związku, pod przewodnią lorda C 1 a n- 
r i e n r d e  zgromadzenie, aby w celu ściślej­
szego połączenia inseresów irlandzkich i dla po­
pierania sosyjalnych stosunków m ię d z y  I r la n d ­
czykami w Londynie , I r l a n d z k i e  T o w a ­
r z y s t w o  zawiązać. Członek izby niższej , 
pan E m e r s o n  T e n n e a t ,  zaproponował 
w powyższym zamiarze postanowienie, doty­
czące zawiązania się pomienionego.towarzystwa, 
na co się jednogłośnie zgodzono. W postanowie­
niu tem wyrażono dokładnie, że towarzystwo 
na religijne i polityczne zdania swoich człon­
ków nie zwala. W dalszych punktach wymie­
niono, że wyłączenie wszelkich religijnych i po­
litycznych sporów jest główną zasadą tegoż to­
warzystwa. Poczem * l r l a n d z k i e  T o w a ­
r z y s t w o ® ,  na którego fundusz subskrybo­
wano zaraz 136 funtów szterl. jako corocznej 
wkładki, ogłoszono za utworzone, a po skoń- 
czonem zgromadzeniu wyprawiono prawie dla 
sześćdziesięciu jego członków ucztę, na której 
za pomyślność nowego Towarzystwa wychylano 
toasty.

Z  Dublina donoszą pod dniem 4. lipca: Ze- 
brana w Maynoot pod przewodnią arcybiskupa 
z Tuam rada biskupów irlandzkich, ułożył® 

i *
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następującą modlitwę I rozesłała do wszystkich 
proboszczów dla wciągnienia je j w litorgiję nie­
dzielną i świąteczną : » 0  wszechmocny i wieczny 
Boże , Króla królów i Ojcze wszystkich , spoj­
rzyj miłosiernie na lud tego kraju i połóż ko­
niec cierpieniom jego ; daj mu cierpliwość do 
zniesienia bezprzykładnej jego niedoli i napełnij 
władców jego duchem prawdy, ludzkością i spra­
wiedliwością. Utwierdź wszystkie klasy w nie­
zachwianej miłości ojczyzny, w serdecznej ule­
głości dla swój Monarchini i w wzajemnej mi­
łości. Oświeć naszych prawodawców, oby oparte 
na Twoich świętych przykazaniach wydawali 
ustawy , aby Irlandyję kwitnącą i szczęśliwą 
uczynili. A ze Twój sługa, D a n i e l  O C o n- 
n e l l ,  który z tak wielkim zapałem i wytrwa­
łością przykładał się do popieraoia stfiętjch za. 
miarów Twoich, tą razą jest uw«ęz' ony> °hdąrz 
go więc Swą łaską, aby z oddaniem ®'P ^woję 
świętą wolą, cierpliwie znosił wszelkie naga- 
haoie, i pomóż mu łaskawie do odzyskania wol­
ności dla obrony i przewodniczenia Twemu lu­
dowi , przez naszego Pana i Zl)*w'c' e‘ *> Jezusa 
Chrystusa , Amen.a

 d n i a  0. l ip c a .  S t o s o w n i e  do danego
na ostatniem posiedzeniu i z b y  w j l i t ś j  pnez 
lorda I l a d d i n g t o n  oświadczenia, Zgromadzi 
rzad znaczną e s k a d rę  wojenną przed Tango- 
rem. Okręt Całedonia o 120 działach pozeglo- 
wał już  z żołnierzami do Gibraltaru , dokąd 
okręt AIbion o 90 działach niezwłocznie także 
odpłynie. Admirał O w e n  otrzymał rozkaz, 
udać się również niezwłocznie z linijowym okrę­
tem Formidable i wszelkiemi pod dyspozycyją 
będącemi korwetami z Malty do Tangeru, gdzie 
niebawem angielską eskadrę o trzech okrętach 
lin ijow ych , jednej fregacie i wielu pomniej­
szych okrętów wojennych pod awemi rozka­
zami mieć będzie.

Francyja,
I z b a  d e p u t o w a n y c h  na posiedzeniu 

.dnia 8. lipca przyjęła wniosek do ustawy do­
tyczący zamiany karabinów ze skałkami n a  ka­
rabiny z perkusyjami 100 głosami przeciw 42* 
Poczem przystąpiła izba do obrad nad budże­
tem wydatków m i n i s t r a  s ą d u  s p r a w i e ­
d l i w o ś c i ,  który równie jak i budżet mini­
stra p u b l i c z n e g o  o ś w i ó c e n i a  i s p r a w  
z a g r a n i c z n y c h  przyjęła.

Na posiedzeniu dnia 0. lipca glosowała i z b a  
d e p u t o w a n y c h  na budżet ministeryjum 
publicznego oświecenia, a dnia 10go roztrząsała 
budżet ministeryjum spraw wewnętrznych. ■

Tętni dniami wyszedł piórwBzy numer dzien­
nika pod tytułem: Rejencyja;  zdaje się, ze

takowy chce zoBtać organem przyszłego rejenta 
księcia N o m o u r s.

Wszystkie izby królewskiego sądu sprawie­
dliwości w Paryżu były dnia 8. lipca jako obra- 
dna izba, pod przewodnią pierwszego prezy­
denta , pana S e g u i e r ,  zgromadzone, dla 
wytoczenia procesu przeciw członkom dyscy­
plinarnej rady staDU adwokatów. Wprowa­
dzono przełożonego i 21 członków rady dyscy­
plinarnej. leneralny prokurator po przedsta­
wieniu faktów uzasadniających proces sądowy, 
zapytał, czy członkowie nie mają do przedło­
żenia jakich uwag. Pan C h a i x  d’ E s ta n g e , 
przełożony, złożył na stole propozycyje i od­
czytał uchwalone przez radę oświadczenie. 
Po nowych i krótkich przez jeneralnego pro­
kuratora a przełożonego adwokatów przytoczo­
nych uwagach , zaproponował pierwszy z nich 
w rekwizytoryjum t o , że sąd sprawiedliwości 
każe cofnąć napisany do pierwszego prezydenta 
list, a członkom rady dyscyplinarnej rozka­
zuje , aby swą służbę w pierwszej izbie sądu 
sprawiedliwości znowu pełnić zaczęli, i że 
przeciw nim wyrzecze karę przestrogi. Fo 
udaniu się członków rady dyscyplinarnej, je ­
neralnego prokuratora i jego pomocników na 
n etfp , naradza! się a ą d  przez półczwartej go­
dziny , poczem wezwano c z ł o n k ó w  rady , aby 
przed królewskim sądem sprawiedliwości stanęli. 
Pierwszy prezydent odczytał , w obec pomoc­
ników jeneralnogo prokuratora wyrok, którym 
eod rozkazał cofnąć podpisany przez członków 
rady list 1 wyrzekł przeciw nich karę prze* 
strogi. — Zapewniają, ie  rada dyscyplinarna 
postanowiła onegdaj założyć prośbę o kasacyję 
tegoż wyroku, a jeźliby takowy potwierdzo­
nym został , tedy w masie poda się do dymi- 
eyi. Pomimo wyrzeczonej kary przestrogi, nie 
chcieli wczoraj adwokaci występować w obro­
nie procesów przed piórwszą izbą królewskie­
go sądu sprawiedliwości.

N O W I N Y .

Tegoroczne słotne ła to , będzie z częstych 
burz i gradobicia bardzo pamiętne. Dzieńniki 
krajowe i zagraniczne zawierają co chwila opi­
sy szkód przez wichry, oberwanie się chmar 
i gradobicie zrządzonych. I Galicyja podlega 
także tej niemal powszechnej klęsce: z roz­
maitych stron dochodzą nas wieści o szkodach, 
to większych, to mniejszych. Między innemi w 
C z e r n i o w c a c h  i okolicy dnia 3.b. m. sro- 
żyła się przez kilka godzin straszna burza z pio­
runami; powywracała m ury, parkany, powy-
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rywala stare drzewa z korzeniem, pokładia zbó­
je  w polu i połamała kukurudzę. W ternie 
mieście piorun uderzył w drzwi wieżowe' ko­
ścioła parafijalnego, lecz prócz uszkodzenia tych­
że drzwi strzaskania ohien, żadnej innej szkody 
nie zrządził. —  Atoli wszystkie wieści o szko­
dach częściowych »n i owdzie poniesionych, 
przechodzi o wiele ta wiadomość, jakeśmy z wia- 
ry-godnego źródła odebrali o burzy, która w 
początku łeg° miesiąca nawidzila cześć W o­
ł y n i a :  Począwszy od K r z e m i e ń c a  przez 
J a m p o ł i  L u  b a r  ai  do B e r d y c z o w a  
przedstawia się teraz oczom szlak kraju na 
kilka mil szeroki, cały czarny, jakbyś ziemię 
świeżo z-orał. Jeslto smutna pamiątka po stra­
sznej burzy z wielkim i gęstym gradem, który 
flni jednego kłosa na pniu nie zostawił, ani 
jednego okna w domach ; gwałtowny i przedłu­
żony wicher powywracał karczmy, poroznosił 
chaty wieśniacze. Cała la przestrzeń kraju w 
rozległości 20 mil najsmutniejszy przedstawia 
widok: ziemia z urodzajów do szczętu obdarta, 
domostwa bez przytułku dla ludzi , a nawet 
po rzadkich lasach wołyńskich powywracane 
łnb z korzeniem wyrwane drzewa, lezą jak 
trupy na tem ogromnćm bojowisku. Na do­
miar nieszczęścia wybuchł tej samej nocy po­
żar w K o n s t a n t y n o w i e ,  miasteczku na 
krawędzi tego szlaku połozonem. Przez całą 
aoc rozooaił wicher pożogę na wszystkie stro­
ny miasta; olbrzymia łooa na kilkanaście mil 
widzialoa, zdawała się od końca do końca O -  

świecać całe pasmo, którędy w tę noc złowro­
gą, tysiącem nieszczęść brzemienne, przedzie­
rało się zniszczenie. Katanek był prawie nie­
podobny ; —  większa połowa miasteczka leży 
\r popiele ; a mając na uwadze zamożność tam­
tejszych mieszkańców, trudniących się rozmai­
tym handlem po całym kraju, i liczne składy 
towarów, najwięcej biawatnych, można pow*iąc 
niejakie wyobrażenie o ogromie straty.

Panna Teresa O t t n v o  występowała w 
Towarzystwa muzycznego d. 15. b, m. w trzecim, 
a d. 22go w czwartym i ostatnim koncercie. 
Gra je j miała za każdym razem powab nowo­
ści dla lubowników muzyki. Przy tej sposob- 
mości słyszeliśmy p. p. Kesslera i Ruckgabera 
na fortepianie, a państwa Fichtnerów artystów 
dramatycznych nadwornego teatru wiedeńskie­
go w deklamacyi.

O tegorocznych kontraktach 
lw ow skich.

Lwów dnia 2i. lipca.
Nigdy może nie było w czasie kontraktów ty­

le, m a j ę t n o ś c i  z i e m s k i c h  do  s p r z e d a ­

ni a,  jsk w lym roku; rzekłbyś, ze raptem u- 
Btał ów urok posiadania ziemi, który szlachcic 
polski od wieków za najwyższe miał dobro. 
Atoli w gruncie byłto tylko pozór: nie dla te­
go bowiem puszczano dobra z ręk i, aby wzię­
ta za nie gotowizna i w inny sposób obrócona, 
lepszy aniżeli ziemia zysk przynosić miała; —  
szło wszakże tylko najczęściej o to, aby ziemię 
swoją jak najdrożej sprzedać i natomiast większe 
dobra kupić, z zaciągnienicm pożyczki u Instytu­
tu Kredytowego lub Kassy oszczędności. Przy 
tej spekulacyi przepomniano wszakże to , ze im 
drożej dobra się sprzedaje , tem też i drożej 
nabyć je  przyjdzie: spekulacyja tego rodzaju 
jest bardzo ślizka.

Kupujących majętności ziemskie nie było 
wiele, a zwłaszcza takich , którzyby umówiony 
szacunek ryczałtem zapłacić byli w stanie. Po­
głoska, iż zagraniczni panowie starają się o za­
kupywanie dóbr W Galicyi, podniosła znacznie 
cenę, talt, iż nawet posiadacze małych wiosek 
szacowali je  sobie w tym roku o 25%  nad prn- 
wdo-podobną wartość.

Z  wielkiej liczby majętności na sprzedaż wy­
stawionych, mało tylko w proporcyi zakupiono. 
Na końcu niniejszego artykułu ( j )  umieszczo­
ny jest wykaz sprzedaży i odmiany własności 
dóbr ziemskich, począwszy od ostatnich dni 
maja aż dotychczas, o ileśmy się o tem do­
wiedzieć mogli. Z  podanych w tym wykazie 
majętności, Albigowa, D ołhe, Zadarów i Zba­
raż przechodzą z długoletniego posiadania w 
inne ręce ; zaś Pukinicze i S w ie r z  niedawno 
były n a b y te , i z n o w u  s p r z e d a n e  zostały.

W d z i er  za w ę mało dóbr wypuszczono. Wła­
ściciele ułożywszy sobie szacunek swych dóbr, 
żądali od tego szacunku 5 do 6 % ; dzierżawcy 
zas zasłaniali się przy ugodzie nizltiemi cena­
mi produktów. Największą, a może jedyną tru­
dność w takich razach, stanowi to, iż ani wła­
ściciel nie wie co ma słusznie żądać, ani też 
dzierżawca co ma dać. Dopóki właściciele nie 
zaprowadzą po swoich dobrach porządnej ra­
chunkowości książkowej rubryk przychodu i 
rozchodu gospodarstwa i połączonego z niem 
przemysłu, tak j aby z każdej gałęzi mógł być 
czysty roczny dochód wierzyleJnie wyprowadzo­
ny, dopóty ugody o dzierżawy hędą u nas po 
części na chybił trafił. Zdaje nam się, ze czy­
sty dochód z ostatnich kilku lat w przecięciu 
wwęty, 2a najsłuszniejszą podstawę w takim ra­
zie mógłby służyć. —  Położenie dzierżawców 
staje się od dnia do dnia krylyczniejsze t dosta­
ją oni częstokroć w dzierżawę dobra niezago­
spodarowane i podług zasad ekonomii nie urzą­
dzone, a do tego jeszcze trwanie dzierżaw jest

v
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*L'yt krótkie, a czynsz wysoki, aby dzierżawca 
miał czas i środki majętność należycie uregu­
lować i do wyższej inlraty doprowadzić. Dzier­
żawcy nie mają też doić kapitałów, aby oso­
bliwie gdzie gorzelnia być musi, dobrze módz 
gospodarować. Jestto bowiem u nas jakby juz 
przyjęte, ze dzierżawca w pierwszym roku 
dzierżawy, z zasiewów przez dziedzica lub wy­
chodzącego dzierżawcę poczynionych, mały tyl­
ko pożytek mieć będzie. Ten niesłuszny spo­
sób, naraża wchodzącego gospodarza na pewną 
stratę, musi on przeto mieć w zapasie czynsz 
dwuroczny; a gdy prócz tego policzymy kapi­
tał potrzebny na woły opasowe, na zapłacenie 
podatku od wyrobu wódki i t. d. i t. d.> może­
my przyjąć, że kto np. bierze dzierżawę ^go­
rzelnią na 3000 zr. m. k. rocznego czynszu  ̂ po­
trzeba mu mieć 10 do 12 tysięcy zlot. ^eósk. 
m . k. Mniejszy kapitał nie jest w naszych cza­
sach dostateczny.—  Owe: jakoś to będzie, co­
raz hardziej zawodzi; aby z czego coś zrobić, 
potrzeba pieniędzy. Zbogacenie się _ na_ dzier­
żawie, coraz rzadszem będzie u nas zjawiskiem, 
Ło dziś, stosunek tych, którzy zarabiają, do 
tych, którzy tracą, przyjąć można j a ? 
tych zaś, którzy na swoje wychodzą, do tych, 
którzy tracą jak 1 do 3. Co gorsza, utratę 
kapitałów przez dzierżawy, uważać potrzeba 
jako klęskę dla kraju, bo pieniądze te giną 
poniekąd w rękach dziedziców, nie przynosząc 
rolnictwu żadnej pom ocy; i dla tego też stan 
włościan, rolnictwo i chów bydła podnieść się 
nie mogą.

O sprzedaży r e a l n o ś c i  m i e j s k i c h  nie 
było w tym roku słychać.

K a p i t a ł ó w  do wypożyczenia było mało : po­
wszechnie dawano tylko 5 i 6% .

Co do działań pierwszej a u s t r y j a c k i e j  
k a ssy  o s z c z ę d n o ś c i  i połączonego z nią po­
wszechnego z a k ł a d u  z a o p a t r z e n i a ,  od cza­
su naszego przeszłorocznego sprawozdania (w 
Gazecie Lwowskiej nro. 80 z r. 1843) okazuje 
się, iż przez komandylą lwowską (J. L. Sin- 
gera i spółki):

Od lg o  lipca do ostatniego grudnia 1843 *)
*). W inniśm y tu p r z y p o m n ie ć ,  iż  dzia ła lność  kom au- 

dyt  p ićrw sze j  austryjackiej kasy oszczędności  usta­
ła  c o  d o  w k ł a d e k  z hou cem  r. 1843, n c o  d o  
o d p ła t  ma. ustać z k o ń c e m  r. 1844. Dla tego  też 
summa wkładek w  p o w y z sz e m  p oda n iu  jest tylko 
za czas o d  l g o  l ipca  d o  ostatniego grudnia aku 
1843. I  t o  także na leży  nam p ow iedz ieć ,  że w sz e l ­
k ie  p o w y ż s z e  podania (zw łaszcza  c o  d o  wkładek) 
tyczą  się li tylko czynności  za p ośredn ic tw em  
k om a n d y ty  lwowskidj o d b y ty c h ,  g d y  tym czasem  i 
koniandyty na p ro w in c y i  b y ły  też c z y n n e ;  również  
niektóre  s tron y  b e z  Pośrednictwa komandyt spra­
w y  s w o je  zapew ne  załatwiały .

\

przystąpiono z wkładkami do tej
kassy z a .......................... przeszło G3,000 zr.

Strony ściągnęły wkładek od lgo 
lipca 1843 do ostatniego czerwca 
1844, przez tęż komaudyto i przez 
galicyjską kassę oszczędności za

przeszło 38o,000 zr.
Przeto summa ściągniętych wkła­

dek prz  ew y  ż sz  a summę przez 
strony na nowo włożoną o . . 287,000 zr.

Summa wkładek i dokładek do powszechne­
go z a k ł a d u  z a o p a t r z e n i a  (w Wiedniu) 
przez pośrednictwo komandyty lwowskiej za rok
1843 wniesiona, wynosi . . przeszło 10,870 zr..

Mimo zaprowadzenia u nas dwóch instytutów
pożyczkę na hypotekę dóbr ziemskich i kamie­
nic udzielających, to jest Towarzystwa Kredy­
towego i Kassy Oszczędności, udawanie się o 
p o z y  c z k ę  do pierwszćj a u s t r y j a c k i e j  kas­
sy o s z c z ę d n o ś c i  i powszechnego z a k ł a d u  
z a o p a t r z e n i a  nie ustaje, a nawet w porówna­
niu z poprzedzającemi laty, coraz jest częstsze.
I tak: od lgo lipca 1843 do ostatniego czerwca 
4844 zgłosiło się do tych instytutów wiedeńskich 
(przez komandytę lwowską) dwadzieścia i kilka 
stron o pożyczkę przeszło 700,000 zr. m. -k.; 
część tej summy już otrzymano, a o reszto je ­
szcze sprawa się toczy. . *

G a l i c y j s k a  kassa o s z c z ę d n o ś c i  w 
pierwszem półroczu od swego zawiązania się, 
to jest od lgo stycznia do ostatniego czerwca r.
1844 wypożyczyła:

na dobra ziemskie . do 151,000 zr. 
na realności miejskie „  82,370 zr-

Ogólem do 233,370 zr.
Ta z kassa nabyła od stton, książeczek pier­

wszej austryjackićj kassy oszczędności, za bliz- 
ko 172,000 zr. m. k.

L i s t ó w  z a s t a w n y c h  g a l i c y j s k i c h  by­
ło do końca czerwca r. 1844 w obiegu za prze­
szło 2,800,000 zr.

1 owarzystwo kredytowe i kassa oszczędności 
wywarłyby niezawodnie błogi wpływ na pomyśl­
ność kraju, gdyby zaciągane od tych instytutów 
pożyczki, mogły być obracane na podźwignie- 
nio gospodarstwa wiejskiego i przemysłu: ato­
li gdy to pożyczki, jak dotąd, idą po większej 
części na morzenie długów kieszonkowych i na 
spłaty lam ilijnc, — dobroczynny wpływ tych 
instytutów nie zaraz jeszcze będzie u nas wi­
docznym.
(  t )  Odmiany własności dóbr, które jak słychać 

zaszły przed samemi kontraktami, i  w 
czasie kontraktów lwowskich 1844 roku. 

C e s ła w  K obuzow ski , nabył, o d  E m e r y k a ,  B o g u s ła w a ,  
Piotra, Antoniny, i Ilubcrty Kobuzowskich: część
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S m c c c z n c g o ,  Sulistrowej,  Draganowćj i Lolu  ( w  
o b w o d z ie  jasie lskim ).

F e l i s  T e r i e c k i j  o d  M aryjanny hrabiny Konarskiej:  część  
dóbr  Snorodne  f w  o b w .  sanockim).

L e o n a r d  G ó r s k i ,  od  Henryki Górskiej:  Sądową W iszn ię  
( w  o b w .  przemyskim). : r

F e l i s  P ictrzycki od  R o n y  K a d łu b isk ić j : częsc Chm ie-
lówkl O  o b w .  tarnopolskimi.

M ic h a ł  T o c z y s k i ,  o d  Teki K o p c ie n s k ie j : P odicszany,  
R y d z ó w  i W o lę  R y d z e w sk ą  ( w  o b w .  tarnowskim ),

T e k la  Kopcieuska w zamian o d  poprzedzającego : T a r ­
n ow iec  i KsięSnicę O  o b w .  tarnowskim).

Frańciszeli Karny, o d  A lesan d r ,  Ł ęp ick ić j :  p o ł o w ę  dóbr  
Pora* (w  o b w .  san ock im ).

K aro l  Meze:-, od  H arrla  D o b r s k ie g o :  M o s ty  małe (jy 
obw .  ż ó^ iew s k im ) .

W łod z im ier z  hrabia R u s s o c k i , od  Ludwiki M c d w e j o w ć j :  
Cz.ęić ] jr teszow a Cw o b w .  brzeżańskim).

Kazimierz G u tow sk i ,  od  K aro liny  G u t o w s k i ć j : D u nko-  
w ' ce ( w  o b w .  przem yskim ).

Nikodem  hrabia K om er,  o d  Felisa hrabi R o m e r a :  Z o ł -  
ków i L ichtarz ( w  o b w .  jasielskim).

Aniela  M o s to w s k a ,  od  Antoniego M ostow sk iego :  część  
dóbr  L ipsk o  ( w  obw'.  żó łk iew skim ). _

T e o f i l  B er n a tow ic z ,  od  M aryjanny Janickiej i W ł a d y ­
sława B ern atow icza :  część  dóbr  Sanniki i M y sty -  
c ze  C »  o b w .  p rzem y sk im ).

E ugen ijasz  ksiazę de L i gna ,  od  Franciszka i K aro l iny  
(z  K o l ler ć  w) hrabiów P o t o c k i c h :  Zbaraż (.w o b w .  
tarnopolsk1111) .J. K . M o ś ć  A rcyksią ię  Karol,  od F ia ń c iszh a  hrabi S zem - 
b e k a :  Szare yw o b w .  w a d o w ic k im ) .

K asper  M iko ła jew icz  , od  Tadeusza hrabi G o le jcw sk ie -  
go  : część F i l ip k ow iec  ( w  o b w .  c zor tkow sk im ) .

W ła d y s ła w  Uombski, od  Maryjanny J a b łoń sk ie j : Zakrzów 
( w  ol iw .  w ad ow ick im ) .

^Shojciech i Zuzanna P r z y b y ło w s c y ,  o d  M ichała  i W in ­
centego  Kil ińskich: część  T o m a s z o w ic e  Cw oh w. 
stryjsnim).

W a c ła w  Jab łońsk i ,  od L udwika S zum anczowskiego : Bę- 
czalkę ( w  o b w .  jasielskim).

Antoni  Dunin K ę p l i cz ,  o d  Ignacego W o la ń s k ie g o : P o -  
bereżc  i B aranówkę ( w  o b w .  s tanis ławowskim ).

Sperat  Jed rze jow icz  , od  B egardy  J ę d r z e j o w ic z o w ć j : 
Glińsko Iw  o b w .  żó łk iew skim ).

J ó z e f  M otyczyńsk i ,  od  B obrow skich  : część Humnisk ( w
obWi san ock im ).

H ieronim  K u n a sz ow sk i , o d  W ła d y s ła w a ,  G e n o w e f y ,  
Franciszka i Antoniego Kunaszow skich :  część Ze-  
l ib ó r  ( w  o b w .  brzeżańskim).

H enryk  i Rnzalija N o w a k o w s c y ,  od  Felixa Jaw orsk iego ,  
Tekli  Poniatowskiej ,  Jana Ja”  orskiego, ; S 'anisła- 
w a  M roczhoyCshiego: częsc :  P rzy by szów ki  ( w  ob .  
r zesz ow sk im ) .

E razm  K ory tow sa i ,  od  Julii hrabiny B o r k o w s k ić j :  część 
d óbr  P ł o ty c z e ,  Iw a n ó w  dolny ,  Iw an k ow ice  i Ma- 
ła sz ow c e  ( w  obw .  ‘ arnopolsli ini) .

E loryjan M o ra w sk i ,  od  1 adeus2a i F loren tvn y  B o b r o w ­
sk ich :  p o l e w ę  d ó b r  P oJ l ip cu  [ w  o b w .  z ł o c z o w -  
skim).

Frariciszek K sa w ery  Czerm ińsk i ,  od E le o n o r y  z hrab. 
Skarbaów księżnej -a b łon ow sk ie j :  d obra  Albigowa, 
Kraczkow a i Handzlówka Cw o b w .  rzeszow skim ).

T eresa  T urku ł,  od  Józefa L is t o w s k ie g o : S zy ły  Cw obw .  
tarnop o lsk im ) .  

lec*yslaw i Aniela D a r o w s c y  : dobra Brzyzawa i W o -
j ,  kt Przyzawska Cw o b w .  sanock im ).

y  T o w o r n i c k i ,  od  Michula S ieradzkiego: T o p o l -
n ic?  ( w  obw - S a m b o rsk im ),

A ntoni  i El£bieta H o s z o w s c y , o d  H e len y  haron ow ćj 
B tażowskie j :  c ręśc  K r o w i c y  z przyległościanti ( w  
o b w .  żółk iew skim )

L ud w ik  Zarem ba Skrzyński,  o d  A d am a hrabi Bękow- 
śkiego: Swierz  (w  o b w o d z ie  brzeżańskim).

J ó t c f  M o r a w s k i , o d  Antoniny M ora w sk ie j :  P o h o r c e  i 
O strów  ( w  o b w .  S a m b o rs k im ) .

E d w a r d  R aciborsk i ,  od  sp ad k ob ierców  AnHiZej a C y w iń ­
sk ieg o :  część  C zor tow ca  (W o b w .  k o ło m y jr h jm ) ,  

N ap o leon  Franciszek R a c ib o r sk i ,  od  T y m o lc o n a  M o c h ­
na ck ieg o :  część  C zor tow ca  ( w  obw. kołom yjsk in , ) .  

Hausner i Viol !and ,  o d  Aleksandry H o s z e w s. i i ć j : K o ­
chanów kę ( w  o b w .  tarnowskim ).

Henryk B r a d e i ,  od  Olim pii  B o r o w s k i ć j : dobra Sad ko-  
wa G óra  ( w  obw .  tarnowskim ).

W ła d y s ła w  B a d e n i ,  od  Kazimierza BadeniegO : S u r o -  
c h ó w ,  K uniaczów  i Sob iec in  ( w  o b w .  p rz e m y ­
skim).

Ksiądz kanonik Antoni K u n z ,  w ieś  S tr u p k ó w  z Boloniją 
Neudor f  (w  o b w .  s tanis ławowskim ).

Mateusz E ustachy  K u row ick i ,  od Anieli  S o k o ło w s k ie j '  
S zc z ćr c e  czyli Szczerczyk .

J ó z e f  E i c h in g e r ,  od Alfreda O h a r o w ic z a :  R y h ó w  Cw
ob w .  z ło c z ow sk im ) .

Franciszek Krausnekcr, od  Alfreda O h a n ow icz a :  Zar-  
w an icę  ( w  o b w .  z łoczow sl i in i ) .

Jan T o w a r n ic k i ,  od L e o n a  R y lsk ie g o :  d obra  B aryczka 
z częściami M ianowszczyzna czyli  M a c h n o w s tc z y -  
zna ( w  obW- jasielskim).

Adam  hrabia B u k ow s k i , od  Adama M iccw sk ieg o  ; T u ­
c z ę p y  Cw obw .  przemysKim).

g»|i>B— awB— Ba—

W 1AD0M0S3J HANDLOWE i PRZEMYSŁOWE.
(2, horeipridtnejri pry\vu<.nij.J

Z  Bochni, dnia 18, lipca. Na nasz dzisiej­
szy targ dowiezione od Tam owa, Dąbrowy i 
* tutejszego obwodu do 4000 korcy różnego 
zboza i niemal trzy części sprzedano, pomekąd 
na miejscową potrzeb, a najwięcej w góry za 
Myślenice i wadowicki o b w ó d , po następują­
cych cenach: korzec pszenicy białej 3 zr. 1S 
kr. , żyta £ zr. 30 k r ., jęczmienia 2 zr. 12 kr., 
owsa 1 zr. 20 kr., grochu 3 zr. 12 kr. m. k. 
Ccittar siana 20 Kr. m. k. — Siana mamy w 
tym roku o czwarta część więcej niż w prze­
szłym , lecz tak koniczyna jak siano na paszę 
pozostawiane, wiele od słót ucierpiały i na- 
gniły. —  Okowitę poszukają na miejscową po­
trzeb, i w małych partyjach pła-ą za garniec 
30stopniowej z okrągłym anyżem po 27 kr, 
mon. kon.

Z Ołomuńca. Targ Aa woły dnia 17. lipca.
Z przypędzojych  w tym tygodniu 22541 wo­

ł ów, sprzedano z drogi przed largiem 2017dla 
Wiednia i Pragi, a 1237 stanęło na nozym  
targu. Z cenami trzymano się wysoko , i dla 
tego nie wszystkie woły znalazły kupca. W 
Wiedniu stoi cetnar wołowiny na 38 zr. w. w. 
—  Na przyszły tydzień spodziewamy się daleko 
więcej wołów ni* tym razem.



— 568 —

P r z y p ę d z i l i  na l a r g :  l )  Józ. Maciej 
Schidek, z Łnki, 160 sztuk; 2) Meehel Lei- 
dner, z Sanoka, 63; 3) Leib Alierhand, z Cho- 
dorowa, '160; 4) Jeremijasz Themann , z Mo­
ścisk, 60; 5) Hcrsz Spieler , z Młyniszcz, 83; 
6) Hersz Alierhand, z Zurawna, 6 4 ; 7) Sa­
lomon Bratter, z Zurawna, 9 7 ; 8) Krainski, 
z Błażowej, 90 ; 9) Freńciszek Rozwadowski, 
z Ostrowa, 61. — Malemi partyjami 399

K u p i l i : jaa
•i

Cena je - 
dnćj 
pary 

w  w . w .

m
<8
taba

z  tych 
para 

waiyć 
mogła

zr. |kr. cetnar

Stado Nr. 1. po  części ma­
łemi partyjami sprzedano 

Stado Nr. £- małemi party­
jami sprzedano

103J4Stado Nr. 3. do Berna . 
Stado N. 4. po części sprze­

dano.
Stado Nr. 5. nic sprzedano 
Stado Nr. 6. małemi par­

tyjami sprzedano

160 380

Stado Nr. 7. do Pragi 
Stado Nr. 8. nie sprzedani" 
Stado Nir. 9. do Czech . . 
jyiate partyje sprzedar o..

45 3 3 / 30 9 1)2

60 320 l to

P r z e d  t a r g i e m  s p r z e d a l i :  l )  No­
wak t f . , z Cieszyna, 251 sztuk; 2) Bedaf N., 
Z Zurawna, 121; 3) Joel Z ob ler , z tamtąd, 
101; 4) Tiltinger, z  Czerniowiec, 282 ; 5) Ma­
jer  Alierhand i Tabak, z Źurawna, 257. “  
Ogółem 1017.

K u p i l i :

1

jaa
H«9

Cena je ­
dnej 
pary 

w w. w.

ra
da

sz

Z  tych 
para 

ważyć 
mogła

zr. |kr. cetnar.

Stado Nr. 1. do: Wie'dnia 150 395 1 11
Stado Nr. 2. detto m 414 — — 11 3J4
Stado Nr. 3. detto '/Ol 382 5(i — 10 1(2
Stado Nr. 4. do Pragi. 283 410 — 3 11
Stado Nr.. 5., detto 252 390 5 10 3j4

Z  Pesztu, dnia 7. lipca. Nasz wielki j a r ­
m a r k  na. w e ł n ę  skończył się właśnie, i

wszelkie, przewyższył oczekiwanie. Przywieżio 
no do 60,000 cetnarńw; i mimo tak ogromnej 
ilości, ceny były w porównania z przeszłoro- 
cznemi od 5 do 16 zr. m. k. na cetnarze wyż­
sze. Pokup szedł bardzo żwawo, a jaźli n ie - ' 
które partyje nie sprzedano, tedy chyba tylko 
dla przesadzonych cen. Od wielu lat niepa- 
miętamy ja z  tak dobrego jarmarku.

(Pesther Handlungszeitung.)

Z  Gdańska dnia 12. lipca. Niepomyślne już 
od kilka tygodni doniesienia z Anglii, nie wy­
warty dotąd a nas złego wpływa na ceny psze­
n icy; a nawet i pokup jest od kilka tygodni 
dość dobry, (po cenach ostatnim razem w Ga­
zecie Lwowskiej nro 81 wymienionych). O ży­
to zaczynają więcej się dopytywać, a ceny tego 
ziarna idą cokolwiek w górę.

( Preuss. Handl. Zeit.)

Z  Londynu dnia 6. lipca. Zboże jare ucier­
piało w Anglii od długiej posuchy; pszenica 
zaś nad wszelkie spodziewanie dobrze się utrzy­
mała, tak, że jeżeli nie co do ilości, to przy­
najmniej co do jakości nie źle się z nią cano. 
siło. Od dwóch tygodni Bastały desrcze , a w 

Btatnich 8 dniach padały bardzo obficie, tak 
iż przez to tamo żn iw a  o p A in iu  sj9 „  Jwa (y_
godnie. Jesteśmy teraz właśnie w samćm »r lo- 
silenin: joźli bezzwłocznie piękne i ciepłe dni 
nastaną, to zbiory nasze jeszcze uratowane, 
jeźli zaś deszcz potrwa , wtedy ani wątpić żw ^  
połowa zbiorów przepadnie, a Anglija prócz 
jęczmienia, owsa, fasoli i t. d. będzie musiała 
sprowadzić z zagranicy 2,/a do 3 milijonów 
kwarterów pszenicy, i wydać za to 5 do 7 mi­
lijonów fantów szterlingów. — leżelibyśmy po­
dług teraźniejszego stanu targów sądzić chcieli, 
zdawałoby się iż w Londynie dość źłe o zbio 
rach mają nadzieje, dalej zaś aa Północy otu­
cha jest lepsza. Dowozy, a mianowicie od Mo­
rza Bałtyckiego są coraz większe, a pod klu­
czem królewskim jest blizko pół milijona- 
kwarterów pszenicy. Liczne zamówienia zbo- 
za ze strony Anglii w ostatnich dwóch miesią­
cach są złą wróżbą dla tego kraju, a co gor-f 
sza, od ośmiu doi inałoco obcego zboża wysta­
wiono na sprzedaż, lecz wszystko prawie idzie 
pod klucz królewski.

(Allgemeine Zeiluny.)

Redaktor J. N . K a m i ń s k i .  —  Nakładem Spadkobierców F r a d c i s a k a  K r a .tte r a .,  
(Drukiem P i o t r a  P i l i  e r a  w  o Lw ow ie.).


